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PO ZA M O R D O W AN IU  
K U R A T O R A  SGB1ŃSK1EGO.

Zamordowanie kuratora lwow­
skiego, dr. Sobińskiegu, dokona­
ne —  według powszechnej opi- 
nj —  przez terorystow ukraiń­
skich, wywarto w calem społe­
czeństwie polskiem wrażenie 
wstrząsające Rozzuchwalenie 
żyw iołów  antyoaństwowych, 
zbytnio, jak widać, liczących na 
bezkarność swych zbrodni, bu­
dzi zrozumiały niepokój. Wła­
dze muszą w ytężyć natychmiast 
wszystkie siły, aby w ykryć  
zbrodniarzy i surowo, przykład­
nie ich ukarać.

Jeśli chodzi natomiast o poli­
tykę w okręgu lwowskim, to 
śmierć kuratora w żadnym ra­
zie nie powinna być powodem  
jakichkolwiek zmian w je j kie­
runku W obec ludności ruskiej, 
której ogol w najmniejszym sto­
pniu odpowiedzialności za zbro­
dnią nie ponosi, Polska nie mo­
że kierować sie uczuciem zem ­
sty, winna przeciwnie __  mimo
wszelkich przeszkód i trudno­
ści —  dążyć wytrwale do zespo­
lenia /ej z państwowością pol­
ską i z polska kultura nie przez 
niszczenie je j odrębności m iej­
scowych, ale ich pielęgnowanie 
i ochranianie Ta polityka, 
szczególnie znienawidzona przez  
żyw ioły wywrotowe, musi w 
końcu dać wyniki dodatnie, mu 
si doprowadzić do zgodnego 
braterskiego współżycia całej 
bez wyjątku ludności W schod­
niej Małopolski,

Zbrodnie takie, jak zam eldo­
wanie kuratora Sobińskiego, te; 
pracy zespala/ącej nie zdołają  
powstrzym ać am na chwilą.Prze­
ciwnie, złączą one całą uczciwą 
opinje ruską z opinja polską we 
wspólnem potępieniu m etody 
skrytobójstwa i gwałtu -

flaczefny lekarz garnizonu
Płk lek Zienkiew icz Marjan 

7. Departamentu Sanitarnego M . 
S. W ojsk  został świeżo przy- 
d *ielony do Kom endy M iasta  
st. W arszaw a na stan ow sk o  
naczelnego lekarza garnizonu.

IfiOKkieni
P raw da czy straszak ?

M O S K W A ., 2 0 .1 0 . (P A T ). —
Kom endant sił morskich zw iąz­
ku soYrietów M ukrew icz o - 
św ;adczył, iż flota bałtycka R o­
sji Sow ieckiej jest już silniejsza I skich. 
od flot w szystkich państw bał­

tyckich i Niem iec razem w zię­
tych. Poaobnie flota czarnomor 
ska Sow ietów  jest silniejsza niż 
fioty państw sródziem nom or-

T e r r o r y ś c ń  u k r a i ń s c y  
d z i a ł a j ą

Straszny mord polityczny we Lwowie
J

Ofiarą padł kurator okr. szk o ln e g o  ś . p. Sobiński

W czoraj o god?, 9*cj wiccz. \B O  
wydało następujący dodatek nad* 
zww czajny:

W czoraj o godzinie 6.10 wieczorem  
Stanisław .Sobiński, kurator okręgu 
szkolnego we Lwowie wracał z żona 
do mieszkania w Bursie Grunwald/* 
kiej.

\ ’a górze Jacha, tuż obok Bursy 
Grunwaldzkiej (jest to internat dla 
ubogiej młodzieży szkół średnich) 
podeszło z. tyłu dwóch osobników, z 
których jeden wystrzałem z rew oh 
weru położył kuratora .Sobińskiego 
irupcm.

Jedynymi świadkami zbrodni poza 
panią Sobińską byli dwaj wychowam  
kowde Bursy Grunwaldzkiej, którzy 
przypaJkowo znajdowali się na ul(* 
oy, po strzałach jednak ukryli sie w 
pobliskiej bramie. Napastnicy hic* 
liii- •

W iadom ość o zbrodni w krótkim  
czasie zelektryzowała całe miasto. 
N a miejscu zbrodni gromadzą się 
tłum'1

W ladze śledcze prowadzą cticrgf* 
e/ne śledztwo. \ ic i początkowego

I śledztwa prowadzą do ognisk pod­
ziemnej roboty antypaństwow' eh 
czynników ukraińskich.

P Minister jen Skladkowski, z 
którym Redakcja „ A B C " natjch* 
miast się skomunikowała, poleci! te" 
lcgraficznic władzom we Lwowie im 
formowanie go o przebiegu śk-dz* 
twa.

Godz 3.45. Nasz korespondent te* 
lefonujc z. miejsca wypadku.

Za ś. p. kur. Sobińskim postępom 
wali już od ulicy Zielonej dwaj nic* 
znani osobnicy, rozprawiający głośno 
po iił raińsku.

Przed gmachem bursy podeszli ci* 
cho do ś. p Sobińskiego i wtedi do* 
konali nłordu.

I dalono. żc ś. p. Sobiński otrzy* 
mywał stule wyroki śmierci od taj* 
nych organizacyj ukraińskich.

D o roku ubiegłego bvl nieustannie 
strz.eżony przez policję. Dopiero w 
r b. na wyraźne, a kategoryczne żą. 
danie Sobińskiego. zaniechano ochro* 
ny!

ś. p. Sobiński osierocił żone i trzy 
dorosłe córki.

Iłsdztwo-Ukrałfiska organizacja 
wajskowa-Serja zamachów 

Jupiter kona"H *

L W o W  21). X . (Tel. w U  —  Go* 
dżina 9 rano. Całą dzisiejszą noc 
trwały poszukiwania za sprawcami 
zbrodni, popełnionej wczoraj wic* 
czorcm na osobie ś p kuratora Sta* 
nisława Sobińskiego. Poszukiwania 
zapewne nie zostann. bez rezultatu. 
Jednakowoż ze względów łatwo zro* 
z.umiałych policja utrzymuje szezc* 
góły śłedztw'a w wielkiej tajemnicy  
Jest rzeczą wysoce znamienną, że k »  
kale i restauracje, w których groma* 
dzą się zwykle działacze z partji u* 
kraińskicj, wczoraj wdeczorcm były  
puste, jak wymiótł. V ox populi 
przypuszcza me bez w\ sokiego pra* 
wdopodobieństwa, że zamach wy* 
szedł z kól ukraińskiej organizacji 
wojskowej, która wznowiła swoją 
działalność. Są to tak zwani ukraiń* 
scy faszyści, n-tórych komendantem  
we Lwowie jest pewien osobnik wy* 
sokiego wzrostu o  orlej twarzy, hru* 
net. Morderstwo wczorajsze łączą 
z niedawnym napadem na ambulans 
pocztowy w Krośnie, z czego wyni* 
kałoby. że morderstwo wwplynęło z 
tych samych sfer, z których wyszedł 
w czasie pierwszych targów wscho* 
dnich wc wrześniu 1921 roku zamach 
Ecdaka na ówczesnego naczelnika 
państwa Piłsudskiego, oraz w parę

lat późnie j zamordowanie rusku go 
dyrektora gimnazjum w Przemyślu 
ś. p Safrona M ltyjasa za lojalność 
względem państwa polskiego. Za* 
znaczyć należy, że ukraińska organ' 
zacja wojskowa wydala w Berlinie 
już trzeci numer swego organu p. t. 
.Rcvolutionnaires“ .

W  uzupełnieniu w c/o ia jszcj wia* 
domości dodać należy, że kiedy dc* 
legacja ukram ika z posłem Glinickim  
na czele, który na audiencji u ». p. 
Sobińskiego zachowywał się . spo­
sób wręcz prowokacyjny powołująi 
się na udzielone mu przez ówczesne* 
go Ministra Oświaty informacje o 
sposobie, jak Ministerstwo poleca 
traktować sprawy szkól mniejszości 
narodowych, pos Chruek’ trzymając 
za klamkę już otwartych drzwi, po* 
wiedział: „Jupiter kona", co jest pa« 
ratrazą znanego zwrotu „Jupiter to* 
nans" Dlaczego* jednak powiedział 
. kona ‘ pozostanie jego tajemnicą.

Nadm ienić należy, że, jak twier* 
dzą poinformowani, ś. p. kuratorowi 
Sobińskiemu kilkakrotnie propono* 
wnno zmianę stanowiska. Ten jednak 
propozycje te odrzucił, pragnąc po* 
zostać na posterunku. Odwagę oby* 
watclską i poświęcenie służbo e ćp  
Sobiński przypłacił życiem.

Cd s‘ą dzieje w tej Warszawie
Z nadchodzące porą zimową, roz­

poczynają się zwykle kradzieże z 
przedpokojów, czyli t. zw. „na 
szpryng” , Specjaliści polują przeważ­
nie na futra, wiszące w przedpoko 
jach. Pierwszej większej tego rodzaju 
kradzieży dokonano przy ul. Zielnej 
::r. 29, gdzie z nrzeupokoju mieszka­
nia Bronisława Mączyka skradziono 
dwa futra ogólnej wartości 7,000 zł.

—  Na rogu ul. Marszałkowskiej i 
, Próżnej dorożka przejechała 49-let-

niq Zofję Zarzycką, krawcową, za­
mieszkałą w Wawrze, u której lekarz 
Pogotowia stwierdził rany tłuczone 
rąk i nóg. Poszwankowaną przewiezio­
no do szpitala Dz. Jezus.

—  Przy ul. Świętojerskiej nr 36 
szofer, 27-letni Józef Lewandowski, 
będąc pijany potknął się i wj.adt do 
kociołka z gorącą wodą Lekarz Pogo­
towia stwierdził poparzenie 11 stop­
nia 1 swej ręki i łopatki-

Fałszerze 
pięciozłotówek

Nakryci w Łodzi

ŁÓDŹ, 20.10. —  Tel. wł —  
Ubiegłej mrcy policja łódzka 
w-) kryła precyzyjnie urządzoną 
fabrykę fałszywych banknotów  
pięciozłotowych Cała bandę fał­
szerzy, składającą się z pięć u 
osób; aresztowano. Ze względu  
na toczące się ślecł/two szczegó­
ły afery trzymane są naiaz:e w 
ta jemm e\.

DZISIEJSZE PISMA
th»VJk. su AMHJ łu B C ij

P0RAME

Chce o s k a lfo w a ć  p. Kyżyj

Helena Hyżyj, właścicielka  
hotelu „W ło sk ie g o " przy uf. 
Koziej nr 1. w skrzynce na 
drzwiach znalazła list adi eso- 
wany do niej.

W  liście anonimowy aut w , 
podpisany jako „następca W ik ­
tora Zielińskiego' w grzeczny, 
lecz stanow czy sposób żąda 
złożenia 2 0 0  zł. gotow ką —  w 
szafce od hydrantu na koryta­
rzu. W  razie odm owy złożenia  
tej sumy autor listu grozi zem ­
stą w postaci oskalpowania  
głowy

Policja 12-go komisarjatu za­
rządziła obserw ację na rzeko  
mego „następcę Zielińskiego' , 
która nie dała jednak pożąda­
nego wyniku. Policja przypusz­
cza. że jest to [igieł zrobiuny 
przez kogoś ze znajomych p. 
Hyżyj.

U r o j o n e
morderstwo

Ludzie  
um ieją  fa n ta zjo w a ć

Przy ulicy W ron.ej nr. 41 mie­
szka młoda samotna p. Felicja  
Skuza. W  rannych god dnach 
zawsze można widzieć pannę Fe­
licję, jak krząta się koło swego 
maleńkiego gospodarstwa.

Dziś rano gdy pani Felicja się 
nie pokazała, a w mieszkaniu jej 
panowała grobowa cNza, ktoś 
puścił plotkę, że pannę Skuzę 
zamordowano. Faktycznie irzez 
okno widać było, że p Skuza 
leży na łóżku nieruchoma. Z a ­
alarmowano policję

Przybyło o godz. S rano pogo­
towie, które skonstatowało, żc 
p. Skuza nie jest zamordowaną, 
jak ilo przypuszczano, lecz za­
trutą —  gazem świetlnym.

Po pewnycji zabiegach lekar­
skich zdołano ją przywrócić do 
życia.

Co się stało?
Tylko sz e ść  kradzieży :

Merjannie Salomonnwskiej (Piotrow 
ska nr. 1) —  bielir.ne wartości 120 zh

—  Zygmuntowi CuHkowi w pociągu 
na dworcu głównym —  walizkę skó­
rzaną wartości 1500 zł.

— Eleonorze Mathiasowcj (Leszno 
nr. 72) z dorożki w czasie przejazdu 
ui, Rynkową —  walizkę zawierającą 
bieliznę i różne dokumenty na ogólna 
sunie 100 zł.

—  Kamilli Kulcszynie (Chłodna 14) 
w tramwaju Linji nr 11 —  torebkę za 
wierającą 140 zł.

—  Aleksandrowi Wyszomirskicn-.u 
(Podwale nr. 20) —  różne ubrania i 
bieliznę wartości 2000 zł.

—  Tobiaszowi Rakowczykowi (Mar 
Szatkowska 139) walizkę z różnemi 
drobiazgami i akcjami na sumę 700 zł.

DONOSZĄ ŻE:
Prezes Rady M inistrów M ar­

szałek Piłsudski przyjął w czo­
raj Ministra Komunikacji R o- 
m cckiego, posła polskiego w  
Paryżu Chłapow skiego i posła  
w łoskiego w W arszaw ie M a - 
:on:ego.

Poseł hiszpański w Polsce  
złożył wczoraj na Zamku listy 
uwierzytelniające p. Prezyden­
towi R z  e  e z y o o s p o 1 i 11 j.

M ini#)er Skarbu p. C zecho­
wicz odLyl wczoraj naradę z 
Prezesem  Banku Polskiego p. 
Karpińskim w sprawie pobiera- 
ii'a dew iz od eksportow anego  
węgla.

Budżet na rok 1927 ujęty bę- 
d ie w olbrzymi tom. zaw iera­
jący 800 stron, i wpłynie do 
Sejmu okuło 25-go b. na-.

Nad raportem prof Kem tne- 
rera obradow ać będzie specjal­
na kom is;a, pow ołana przez p 
Ministra Skarbu.

Zmiany osobow e na w yż­
szych stanowiskach państw o­
wych zapowiadają się w dal­
szym ciągu: między' innymi w y ­
mieniają p. Cara na stanowisko  
W ice  - Ministra Spraw iedliw oś­
ci i pułk. M atuszew skiego na 
stanowisko Dyreklora O góln e­
go M S. Z. w miejsce ustępują­
cego p. Berion cgo.

Finansista Fardiag przybył 
wczoraj w ieczorem  do W a rsza ­
wy i ośw iadczył, że podróż je­
go ma charakter turystyczny

Rząd aust.rjr.cki podał się do 
dymisji Misję tworzenia gabi­
netu otrzymał b. kanclerz ks. 
Sripel.

Mowy sekrstarz
p o se lstw a  Sl3n  Z je in .  

w W a rsza w ie
Jak się dowiaduje A B C  w 

nabliższych didath przybywa do 
W arszaw y pan Dorsay Rewson, 
który obejmuje stanowisko 

'p ierw szego sekretarza posel­
stwa Stanów Zjednoczonych  
przy rządzie R zeczypospolitej 
Polskiej

P. Ncwson przybywa z M ek­
syku, gdzie pełni! dotychczas 
funkcje długiego sekretarza po­
selstwa Stanów Zjednoczonych.

Banda
Nakonecznugo
Rozpruła k a sę  urzędu  

p o czto w e g o
L W Ó W , 2 0 .1 0  —  T e 1 wł —

Niezwykle śmiałego włamania 
do kasy urzędu pocztowego w 
Radziecbowie dokonała banda 
Nakonerznego, która grasowała 
doiychczas w powiecie sok.il- 
skim. Bandyci trzykrotnie w ła ­
mywali się dc kasy i za trzecim  
razem rozpruli kasę ogmotrwa 
łą. w której znajdov’ało się 17 
tysięcy złotych w listach pienięż­
nych i dolarach

Piersszy 'ols! 
el?Klryczny ro Po ste

dla psó*v
Po powrocie z zagranicy kie­

rownik tahoru miejskiego i za­
kładu utylizacyjnego p Biło- 
w icki, na skutek poczynionych  
obserw>acji, zagranicą skonstruo- 
waj aparat elektryczny, za po- 
móca którego będą tracone psy  
bezpańskie.

A parat ten składa się z płyty  
miedzianej połączonej przewo­
dem elektrycznym i dz:ała tak, 
jak amerykańskie fotele elektry­
czne przczn''-' do tracenia 
morderców


